Logo kuriera zamiast domu mody. Dlaczego nosimy marki lodów i supermarketów?
Logo DHL, grafika Big Milka czy napis „Biedronka” trafiają na ubrania, które wybieramy do własnej garderoby. Znaki znane z przesyłek, opakowań i sklepowych szyldów stają się sposobem na pokazanie sympatii, poczucia humoru lub wspomnień. Przykłady Vetements, Uniqlo i Lufthansy pokazują, jak marki spoza branży odzieżowej znajdują miejsce w modzie.

 
Żółty T-shirt Vetements z czerwonym logo DHL zadebiutował na paryskim wybiegu w 2015 roku. Znak firmy kurierskiej, umieszczony w projektanckiej kolekcji, stał się prowokacją wobec przyzwyczajeń dotyczących luksusu. Współpraca doczekała się kontynuacji - kolekcja na wiosnę–lato 2018 obejmowała dziesięć produktóŻółty T-shirt Vetements z czerwonym logo DHL zadebiutował na paryskim wybiegu w 2015 roku. Znak firmy kurierskiej, umieszczony w projektanckiej kolekcji, stał się prowokacją wobec przyzwyczajeń dotyczących luksusu. Współpraca doczekała się kontynuacji - kolekcja na wiosnę–lato 2018 obejmowała dziesięć produktów.


Podobna zabawa rozpoznawalnym logo nie wymaga jednak projektanckiego budżetu. Wprowadzonej w czerwcu 2024 roku Fan Collection Biedronki towarzyszyły ubrania i dodatki wykorzystujące kolory, liternictwo oraz symbol sieci. Znak kojarzony z codziennymi zakupami stał się elementem stylizacji.
Z opakowania lodów na koszulkę
Latem 2026 roku do tego grona dołączyła Algida we współpracy z Uniqlo. W kolekcji koszulek i toreb UTme! pojawiły się motywy Calippo, Cornetto i Solero, a w polskiej odsłonie również Big Milka. Brytyjska artystka Amelia Buchanan przygotowała kolaże z archiwalnych materiałów marki, nawiązując do estetyki lat 90. i początku XXI wieku. W Polsce kolekcja trafiła do sklepu Uniqlo w Warszawie.
Taki nadruk może przywoływać wakacje, dzieciństwo lub ulubiony smak. Podobnie jak koszulka z zespołem czy bohaterem kreskówki pozwala pokazać własne upodobania. Rozpoznawalna grafika zyskuje osobiste znaczenie dzięki skojarzeniom osoby, która ją nosi.
Wspólny żart na ubraniu
Lufthansa sięgnęła po doświadczenia znane pasażerom: spory o podłokietniki, odchylanie fotela czy wstawanie tuż po lądowaniu. Przygotowana z Serviceplan kolekcja Travel Etiquette przeniosła te tematy na siedem elementów odzieży i dodatków. Nie trafiła do sprzedaży - można ją było zdobyć w akcjach prowadzonych w mediach społecznościowych i przez wybranych influencerów.
W tym przypadku nadruk daje okazję do rozpoznania wspólnego doświadczenia. Może wyrażać opinię, bawić i rozpoczynać rozmowę z kimś, kto zna podobną sytuację.


Od pomysłu do gotowego T-shirtu
O efekcie decyduje również sposób wykonania. Wielkość grafiki, jej położenie i kolor koszulki wpływają na to, czy nadruk zdominuje ubranie, czy pozostanie drobnym akcentem.
„Ten sam projekt będzie wyglądał inaczej na dopasowanym T-shircie i na szerokim kroju. Sprawdzamy rozmiar nadruku, jego położenie oraz to, jak kolory wypadają na wybranym materiale. W Sigmie można przygotować pojedynczą sztukę lub próbkę przed większą serią. Pozwala to ocenić gotowe ubranie, a nie tylko wizualizację” – wyjaśnia Jakub Cholewik CEO w Sigma Druk.
Logo z paczki, zamrażarki czy sklepowego szyldu może więc stać się deklaracją sympatii, żartem albo kolorowym detalem. Jego znaczenie zależy także od osoby, która je wybiera, i sposobu, w jaki je nosi.
O Sigma Druk
Sigma Druk wykonuje nadruki na odzieży oraz materiały reklamowe w małym i wielkim formacie. Oferta obejmuje m.in. koszulki, oklejanie witryn i pojazdów. Koszulki można zamawiać od jednej sztuki lub przygotować próbkę przed większą produkcją. Więcej informacji: sigmadruk.pl.
